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B e r l i n ,  d.  1 4 .  S ie r p n i a .  — S t r o n n i c t w a  w z g r o m a d z e n i u  n a r o d o w e i n  
ni eco  się z mi en i ł y .  M i n i s t e r s t w o  c z y n u  s t rac i ło  s y m p a t y e  dla siebie s t r o n y  
p r a w e j ,  inaczej  w n i o s e k  S t c j n a  w z g l ę d e m  w y z n a c z e n i a  k o m i s s y i  w s p r a w i e  
z a s t r z e l o n y c h  i r a n n y c h  o b y w a t e l i  s z w i d n i e k i c h  p r z ez  w o j s k o  nie b y ł b y  p r z e ­
sz e d ł  z p o p r a w k ą  S c hu l za .  Z ac h o d z i  t e r az  p y t a n i e ,  czyl i  m i n i s t e r s w o  sk ł on i  
się  do z r e f o r m o w a n i a  w o j s k a ? — W c z o r a j  uda ł  się p e w i e n  oddzia ł  o b y w a ­
teli  do  p o m n i k a  na K r e u t z b e r g u  i o b a c z y ł ,  że z a w i e s z o n a  na nim t r ó j k o l o ­
r o w a  c h o r ą g i e w  niemi ecka  w d n i u  6 .  S i e r p n i a ,  j a k o  u r o c z y s t o ś c i  p o ś w i e ­
cone j  j ed n o ś c i  N i e mi e c ,  z d j ę t ą  b y ł a .  P a n  Mul l er  z a p y t a ł  p u ł k o w n i k a  Kai -  
se r a  s t o j ąc eg o  na czele 3 0  k o n s t a b l e r ó w ,  gdz ie  się p odz ia ł a  c h o r ą g i e w ,  na  
t o  t enże  o d p o w i e d z i a ł ,  iż p r eze s  pol icy i be r l i ńsk i e j  z d ją ć  j ą  kazał .  O g r a ­
n i c z o n o  się  n a  k i lk u  m o w a c h  l n ianych  w obec k i lku  s z w a d r o n ó w  u ł a n ó w  
i p o w r ó c o n o  do mias ta .  — W c z o r a j  a r e s z t o w a n o  s t u d e n t a  S t r a s s m a n a ,  że 
z d a r ł  p r u s k ą  k o k a r d ę  j e d n e m u  k a de t o w i .  — P r z y b y ł  tu  do n a s z y ch  m in i ­
s t r ó w ,  m in i s t e r  r z e s z y  niemieckie j  I łe ck sc he r  w r a z  z s e kr e t a r z e m  s t a n u  Ma -  
xe in  G a g er n  dla u ł o że n ia  się  w z g l ęd e m s t o s u n k ó w  k o r o n y  p r u sk i e j  do  n a ­
mi es tn ik a .  V\  idać t a r a z  w i ę k s z a  w ł a d z a  j eź dz i  za m n i e j s z ą ,  a b y  coś  w y ­
j e d n a ć .  Nie tak ł a t w o  coś w y p r o s i ć  w ł a d z y  t ak  n i e z m i e r n e j , j a k ą  j e s t  

w ł a d z a  c en t ra ln a  Ni emi ec  s t a n o w i ą c a  o w o j n i e  i p o k o j u ,  u m n ie j s z e j ,  k t ó r a  
w e d ł u g  t ego  r o z p o r z ą d z e n i a  p o w i n n a  p r z y j m o w a ć  t y l k o  j e j  r o z k a z y .  Rz e»  
c z y  w i d a ć  s i ę  p r z e k u l b a c z y ł y .  —  M i n i s t e r s t w o  c hwi e j *  s i ę ,  t r u d n o ,  a b y  
m in i s t e r  w o j n y  u s ł u c h a ł  z g r o m a d z e n i a  i w y r u g o w a ł  r e a k c y j n y c h  of i ce rów 
z s z e r e g ó w  w o j s k a ,  a b y  m in i s t e r  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  p o w s t r z y m a ł  n a d u ­
ż yc i a  p o l i c y i ,  a m in i s t e r  h a n d l u  p o p i e r a ć  nie może  h a n d l u  ho m u  min i s t e r  
f i n a ns ó w  nie chce p r z e z n a c z y ć  f u n d u s z ó w .  Hic h a e r e t  aqua.

F  r a u c y  a.
P a r y ż ,  1 1 .  S i e r p n i a ,  — M e s s a g e r  d o n o s i :  O d e b r a l i ś m y  w i a d o m o ś ć  

z  M e s s y n y ,  że f ranc usk i  i angielski  a d mi r a ł  donieś l i  w s p ó ln i e  p r e z e s o w i  r z ą ­
du  , ze ich r z ą d y  i nadal  d o p o m a g a ć  b ę d ą  S yc y l i i  i nie z e z w o l ą  ż a d n e m u  
w o j s k u  król a  n e a p o l i ta ń sk i eg o  w y l ą d o w a ć  w Sy c y l i i .

W  s k u t e k  r o z k a z u  r z ą d u  L a m o r ic ie re  w s z y s t k i e  mias ta  o bsadz i  p u ł k a m i  
p o m i ę d z y  P a r y ż e m  a L i o n e m , a b y  na p r z y p a d e k  p o r u s z e ń  r e w o l u c y j n y c h  
w k t ó r e m  z t y c h  d w ó c h  m i a s t ,  s t ać  w p o g o t o w i u  z w o j s k i e m  do p r z y ­
t ł u m i e n i a  w  s a m y m  z a r o d k u  n i e s p ok o jn o śc i .  Cala p r z e t o  siła z b r o j n a  będzie  
u ż y t ą  do  s t r zeżen i a  nie g r a n i c ,  ale l u d u ,  k t ó r y  z n i e c h ą c o n y  r z ą d e m  j e n e ­
r a ł ó w  a f r i k a ń s k i c h , p o p i e r a j ą c y c h  t y l k o  m a x y m y  f i i i posk i e ,  p o c z y n a  się 
w s z ę d z i e  i na  d o b r e  b u r z y ć .

P r e f e k t  po l icy i  D u c o i i x  w P a r y ż u  u r z ą d z i ł  t e r az  ki lka s z w a d r o n ó w  
s t r ó z y  n o c n y c h , k t ó r z y  u z b r o j e n i  j a k  ż o ł n i e r z e  j e ź d z i ć  b ę d ą  k o n n o  po u l i ­
cach s t ol icy  p r zez  cale noce.

Ca va i gn ac  w p r z y s z ł ą  niedzielę  o db ę dz ie  wie lk i  p r z e g l ą d  w o j s k a  w o b o ­
zie S t .  M a u r ,  na ten p r z e g l ą d  z apr os i  t akże  z g r o m a d z e n i e  n a r o d o w e .  Ob ó z  
t en  z os t a ł  w t y c h  d ni ach  w z m o c n i o n y  n o w e m i  p u łk am i .

P o  p r zed mi eśc iac h  i w  n i e k t ó r y c h  ul icach p a n o w a ł o  w c z o r a  wi elk i e  
w z b u r z e n i e  u m y s ł ó w .  U p o w s z e c h n i ł a  się p o g ł os ka  p o m i ę d z y  l u d e m ,  że r z ą d  
mi z a m i a r  k r ó t k o  s k o ń c z y ć  z p o w s t a ń c a m i :  kazać  ich p o w s a d z a ć  na  o k r ę t y  
w  H a w r z e  i p o t o p i ć  p o t e m  w m o r z u .  Z o n y ,  dzieci  i k r e w n i  p o w i ę z i o n y c h  
p rz ek l in a l i  n a j o k r o p n i e j s z e m i  w y r a z a m i  r z ą d  t e r a źn i e j s z y  i g r o ż ą  spa len iem 
P a r y ż a ,  a ż e b y  raz  s k o ń c z y ć  z ep i s ie r ami  s p a u o s z o n e m i .  P r e f e k t  pol icyi  
u p o m i n a  l u d n o ść  p a r y s k ą ,  a b y  się u s p ok o i ł a  i z a r ę c z a ,  że r z ą d  t y l k o  ze 
w z g l ę d u  na  z d r o w i e  r o sk a z a ł  p o w s a d z a ć  u w i ę z i o n y c h  na  o k r ę t y .

Od  ki lku  dni  z n ó w  z a c z y n a j ą  s t rzelać  do  ż o ł n i e r z y  s t o j ą c y c h  na cza tach 
o k o ł o  p a r y s k i c h  w a r o w u i .

M o n i t o r  zamieści ł  w c z o r a j s z ą  o d p o w i e d ź  mi ni s t ra  s p r a w  z a g r a n i c z ­
n y c h  p.  Bas t idc  w  s p r a w i e  w ł o s k i e j :  w  ob ec  tak w a ż n y c h  w y p a d k ó w ,  j ak i e  
w e  W ł o s z e c h  z a c h o d z ą ,  r z ą d  nie m ó g ł  ani  c hwi l i  p oz os tać  w  n i ec zy nn oś c i .  
Z a  na de j śc ie m p i e r w s z y c h  w i ad o m o ś c i  o k lęs kac h  a rmi i  w ł o sk i e j  n a r a d z a ­
l i ś m y  się  nad p r z y w r ó c e n i e m  po k o ju  w e  W ł o s z e c h ,  celem zadosyć  u c z y n i e ­

nia w y r a ź n e m u  ż ą d a n i u  z g r o m a d z e n i a  n a r o d o w e g o .  Pos z cz ęś c i ł o  n a m sie 
w  z na l ez ien i u  t y ch  s a m y c h  u c zuć  i w  k r a j u  s ą s i e d z k i m ,  t ak iż m o ż e m y  
łącznie  z A n g l i ą  o f i a r o wa ć  na sz e  p o ś r e d n i c t w o  s t r o n o m  w e  W ł o s z e c h  w o j n ę  
p r o w a d z ą c y m .  W  tćj c hwi l i  o f i a r o w a ł a  A ng l i a  z F r a n c i ą  k r ó l o w i  s a r d y ń -  
sk ie mu  i c e s a r z ow i  a u s t r i a c k i e m u  s w e  p o ś r e d n i c t w o .  W y s ł a n o  p e ł n o m o c n i ­
k ó w  do T u r y n u  i ł n s b r u k u ,  k t ó r z y  n ad  tein p r a c u j ą ,  a ż e h y  p o k ó j  p r z y ­
w r ó c o n y m  z os t ał  w p ó ł n o c n y c h  W ł o s z e c h .  Nie p o d o b n o  mi p o d a ć  b l i ż sz ych  
s z c z e g ó ł ó w ,  co j es t  r ze cz ą  j a s n ą .  T y l e  j e n o  m o g ę  p o w i e d z i e ć ,  że m a m y  
s t a lą  n a d z i e j ę , iz w k ro tce  z u p e ł n a  p a c y  f i  k a c i a W  ł o c h n a s t a p i , d la  
k t ó r y c h  po  ty le  r a z y  o k a z y w a l i ś c i e  tak s p r a w i e d l i w e  i sz l ac he t ne  s y m p a t i e .
— P a n  B a u n e  c z ł onek  w y d z i a ł u  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h :  n i e  p o d o b n a  n a m  
n i e o d p o w i e d z i e ć  na t o ,  co s ły s z e l i ś m y  od m in i s t r a  w tej  c hwi l i .  P a n  L a ­
mar t i ne  r ó w n i c  j ak  m in i s t e r  t e r a źn i e j s zy  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h , p i e r w s z y  
w z g r o m a d z e n i u  u a r o d o w e m ,  d r u g i  w  w y dz i a l e ,  p o w i e d z i e l i :  c a s u s  b e l l i  
j e s t  n i e w ą t p l i w i e  w y r z e c z o n y ,  s k o r o  K a r o l  A l b e r t  z os t an ie  p o b i t y m ,  M e ­
diolan z a g i o z o n y m ,  s k o r o  L o m u a r d i ą  ha  n o w o  z d o b ę d ą  b a g n e t y  a us t r i a ck i e ,  
w ó w c z a s  nie  ' będziem się u k ł a d a l i ,  ale p o i n a s z e r u j e m  w p r o s t  do  W ł o c h .  
Z o b o w i ą z a n i e  to p r z y j ę ł y d w a  m i n i s t e r s t w a .  ( W i e l e  g ł o s ó w . )  i z g r o m a ­
dzenie  t ak że !  ł an B a u n e :  tak j e s t ,  i s a m o z g r o m a d z e n i e !  P r z y p o m i n a j ą c  
sobie  m o w ę  mi ni s t r a  p o c h w a l o n ą  p r z ez  z g r o m a d z e n i e  n a r o d o w e  i p o r ó w n y -  
w a j ą c  z n i ą  t er az  s ł y s z a n e  s ł o w a ,  z da j e  mi  s i ę ,  że  w  p o s t a n ow i cn i ac l l  
z mi an a  zaszła.  W  r ze cz y  samej  s ł ys z e l i ś m y  w y r a z  » p a cy f i k a c y i  W ł o c h . *  
M y  zaś p o s t a n o w i l i ś m y  n i ep od le gł oś ć  nic zaś pacyf ikac ią  W ł o c h .  ( W i e l e  
g ł o s ó w  z l e w e j  s t r o n y : )  T a k ,  t a k !  N i epo dl eg ło ść  c a ł y c h  W ł o c h !
—  P a n  Ba st id e :  nie m oż e  n as t ą p i ć  z u p e ł n a  pacyf ikac ia  bez o s w o b o d z e n i a .

P a n  P e a n :  B y ło b y  to zupełnie jak z W arszaw ą! Jakże? k i e d y
cale ws ie  i mias ta  b u r z ą  i p a l ą ,  m o ż n a  t u  m ó w i ć  o pa cy f i kac yi !  Czyl i ź  t o  
j e s t  dla w a s  t a j e m n i c ą ,  j ak  A u s t r i a c y  p a cy f i k u j ą  od  t r ze ch  mies i ęcy  W ł o ­
c h y ?  J a k  p acy f i ko wa l i  od  lat  2 0  t en  k ra j  sz l a ch e t n y  ich t y r a ń s t w u  o d d a n y ?  
Z r e s z t ą  n i ep o dl e g ł oś ć  W i o c h  j e s t  u j a r z m i e n i e m  n i e t y l k o  L o m b a r d i i , ale też i 
W e n c c y i .  Jeżel i  nie c hce ci e ,  a ż e by  A u s t r i a c y  się na  A l pa ch  zagnieździ l i ,  p r z e t o  
p o w i n n i  u s t ą p i ć  z g r a n i c  w ł o sk i c h .  Nic ł u d ź m y  s i ę ,  — jeżel i  n i epo dl eg łoś ć  
W i o c h  p i e r w s z y m  j e s t  t ego w a r u n k i e m ,  to też j e s t  p i e r w s z y m  n a s z y m  o b o ­
w i ą z k i e m ,  ogł os i ć  i z ab e zp i ec zy ć  j ą  o t wa r c i e .  G ł ó w n y  z a r z u t  r o b i o ­
n o  p r z e s z ł e m u  r z ą d o w i ,  j a k  w i e c i e ,  ż e  p r z e z  z w o d n i c z e  
i k ł a m l i w e  p r z y r z e c z e n i a  o b u d z a ł  w l u d a c h  n a d z i e j e ,  k t ó ­
r y c h  d o p e ł n i ć  n i e e h c i a ł i n i e z a i i i  i e r z a 1. P r z y  po mi na c i e  sobie  z a ­
tknięc ie  naszej  c h o r ą g w i  w  A n k o n i c ,  wiecie  j a k  z t ar nt ąd  z n iknę ła .  O d  
tego czasu  m a j ą  p r a w o  W ł o s i  b y ć  p o d e j r z l i w y m i ,  nic p r z e c i w  n a r o d o w i  
f r a n c u s k i e m u ,  ale p r z e c i w  r z ą d o w i ,  k t ó r y  częs to  z l udem nie  s y m p a t y z u j e  
w ł a s n y m .  N i e ,  mieć nie m o g ą  p o d e j r z e ń  do l u d u  f r anc us ki e go ,  bo r z e c z p o ­
spol i ta  f r a nc u sk a  nie roi  o p o d b o j a c h ,  ale chce z e r w a ć  k a j d a n y .  W ł o c h y  
w i e d z ą ,  że l u t o w a  Fr an ci  a nie chce p od z ia ł u  W ł o c h  w  i n te r es s i e  o s o b i s t y m ,  
j ak  cesarz  N a p o l e o n  to uc zyn i ł .  C h c e m y  2(1 m i l i o n ó w  b r a c i ,  c h c e m y  od  
T u r y n u  do P a l e r m o  2 G m i l i o nó w w o l n y c h  W ł o c h ó w .  Nic  podz ie lam w c a l e  
o w e g o  z da n i a ,  k tó r e  u w a ż a  za r zecz  n i eb ezp ie cz ną  c ie rpieć  obok  siebie n a ­
ró d  j e d n o l i t y  z 2 6  m i l i o n ó w ,  k t ó r y  podzie l ić  t r z e b a ,  a ż e b y  p a n o w a ć  i że 
każda  inna  p o l i t y k a , j e s t  t y lk o  s e n t y m e n t a l n a .  P r z y j m u j ę  tę  p o l i t y k ę  s e n ­
t y m e n t a l n ą .  p o n i e w a ż  u c zc iw o ść  u w a ż a n i  za n a j l e ps zą  z ręc zn oś ć .  Do t y c h  
t akże  nie n a l e ż ę ,  co ż ą d a j ą  w y n a g r o d z e n i a  za o f i ar y  ze s t r o n y  F r a n c y i  h r a b ­
s t w a  Nizza i S a ba u d i i .  Nie c h c ę ,  a ż e b y  F r a n c i a  ka za ła  sobie  płacić  za  
us ługi .  Z r e s z t ą  S a b a u d i a  i Nizza  s ą  a t o m a m i ,  k t ó r e  w  p e w n y m  czasie 
w o l ą  d w ó c h  n a r o d ó w ,  bez p r z y m u s u  z F r a n c y ą  się p o łą cz ą .  Ki lka  g ł o s ó w :  
d o s y ć ,  d o s y ć !  Z  l ewej  s t r o n y : b a r d z o  d o b r z e  ! m ó w  p a n  d a l e j ! P a n  B a u n e :  
do  angie l skiego s p r z y m i e r z a  nie m am  ż a d n e g o  z a u f a n i a ,  nic  chcę  go.  ( M r u ­
czenie. )  T a k , nie chcę  go ,  nie p r z e t o ,  że  nie u fa m l u d o w i  a ng i e l sk ie mu ,  
ale dla tego,  że m a m  s ł us z ne  u p r z e d z e n i e  p r z ec i w j e g o  r z ą d o w i ,  szczegól ­
niej  w  c h w i l i ,  k i e d y  d r z u z g o c e  na  mi az gę  I r l a n d i ą ,  i k t ó r ą  t ćm ł a t wi e j
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z d ł a w i ,  w  n a g r o d ę  w d z ię cz no ś c i  w a m  ok aza ne j .  Z a d a m ,  a ż e by  r z ą d  nie 
o g r a n i c z y ł  się  na  s ł o w i e  p a c y f i k a c y i , k t ó r e  nie da je  ż ad ne j  g w a r a n c y i  i nic 
o d p o w i a d a  n a s z y m  ż y c z e n i o m ,  n a s z e m u  p o s t a n o w i e n i u ,  n iechaj  się c h w y c i  
i n n y c h  s k u t e c z n y c h  ś r o d k o w ,  a z g r om a dz e n i e  n a r o d o w e  niechaj  g ł o ś n o  p o ­
w t ó r z y  s w ą  p i e r w s z ą  wol ę .  J e s t e ś m y  o b o w i ą z a n i  nieść  p o m o c  W ł o c h o m ,  
j e s t  to  d ł u g ,  k t ó r y  z a c ią g nę l i śm y,  b y ł o b y  to  p o d ł o ś c i ą ,  nie w y w i ą z a ć  się 
z niego.  P a n  P e y e n :  u w a ż a m  t ę  c hwi lę  za n i e s t o s o w n ą  do r o z b ie r an i a  p o ­
l i t y k i  z e w n ę t r z n e j .  P a n  L a r o c h c j a c q u e l i n : w  w y d z i a l e  s p r a w  z a g r a n i ­
c z n y c h  p o s t a n o w i o n o  tej  k w e s t y i  nie w p r z ó d  w y t a c z a ć  p r z ed  z g r om a dz e n i e ,  
aż  o t r z y m a m y  u r z ę d o w e  u w i a d om ie n ie .  P r o s z ę  na dt o  z g r o m a d z e n i a ,  a b y  
k w e s t y i  t e j ,  d o t y c z ą c e j  h o n o r u  F r a n c y i ,  n i eu c h y l a l o  p o r z ą d k i e m  d z i e n n y m .  
J e s t  to  k w e s t i a ,  k t ó r ą  roz ebr ać  t r z eb a  z n a j w i ę k s z ą  u w a g ą ,  s k o r o  czas na ­
de jdz i e .  Dla t eg o w n o s z ę ,  a ż e b y  z g r o m a d z e n i e  n a ra d z a ł o  się dalej  nad 
p r z e d ł o ź o n e m i  p r z e d m i o t a m i ,  bez p rz ej śc ia  w zg l ęd em  k w e s t y i  po l i t yc zne j  
do  d z i e n n e g o  p o r z ą d k u .  P r e z e s  o ś w i a d c z y ł  n a s t ę p n i e ,  że d i skuss ia  nad t y m  
p r z e d m i o t e m  u k o ń c z o n ą  z os t a ł a  i z a w ie s za  pos iedzenie .

W e d ł u g  l is tu p r y w a t n e g o  o d e b r a n e g o  z M e d y o l a n u  z d 7 .  S i e r p n i a  R a ­
il t z k y  p o  w e j ś c iu  do  M e d y o l a n u ,  og ł os i ł  M e d y o l a n  w  s t anie  ob l ężenia  
i p r o k l a m o w a ł  p r a w o  w o j e n n e  p r z e c i w  p o l i t y c z n y m  k n o w a n i o m ,  a a m n e s t y ą  
z a  p rz es z łe  p r z e s t ę p s t w a .  W y j ę c i  są  z p o d  niej  nacze l ni cy  s p r z ys i ę że n ia ,  
k t ó r e  w  M a r c u  w y b u c h n ę l o .  Ci m a j ą  opuśc i ć  W ł o c h y  w  4 8  g odz in ach .

Od dz ia ł  P o l a k ó w  z ł o ż o n y  z 6 0 0 ,  o ne gd aj  u d a ł  się na kolei  żelaznej  
o r l e a ń s k i e j  p o d  k i e r u n k i e m  A d a m a  Mi ck ie wi cz a  do  M e d y o l a n u .  ( Z a  p ó ź n o ! )  
C z t e r y s t a  P o l a k ó w  j u ż  p r z e d o n e g d a j  się p uśc i ł o  w  d r o g ę  do W ł o c h , a 8 0 0  
w  t y c h  dn iac h  za  nimi  p o sp i es z ą .  Na  c h o r ą g w i  ich stoi  n a p i s :  P e r  la
-vostra e p e r  la n o s t r a  l ibe r t a!  (Za w a s z ą  i n a s z ą  w o l n o ś ć ! ;

W  t y c h  dn iac h  d r u g i  od sz e d ł  t r a n s p o r t  s k a z a n y c h  na d c p o r t a c y ą ,  na 
l iście tej  z n ó w  z n a j d u j e m y  w i c i u  N i e m c ó w  i n i e k t ó r y c h  P o l a k ó w .  A n g l i ­
k ó w  w y d a n o  Angl i i  na  z ąd a u i e  pos ł a  ang ie l sk i ego  z w y j ą t k i e m  me cha ni ka  
K a r o l a  Sta l l a .  Na  l iście d e p o r t o w a n y c h  w i d z i m y  n a w e t  z n a k o m i t y c h  a r t y ­
s t ó w  z a m i e s z c z o n y c h ,  p o k a z u j e  s ię  w i ę c ,  że nie z b ó j c y  i r a b u s i e ,  ani  ż ade n  
m o t ł o c h ,  t y l k o  l u d  n i e z a d o w o l o n y  p o s t ę p o w a n i e m  r z ą d u  z robi ł  c z e r w c o w ą  
r e w o l u c y ą .

A  n g  1 i a.
L o n d y n  1 0 .  S i e r p n i a .  — T i m e s  n a s t ę p u j ą c e  c zyni  u w a g i  w k w e s t y i  

l i m b ur g sk i e j .  »Choćby  też  nie  wi edzi eć  j a k i e  b y ł y  p o w o d y ,  k t ó r e b y  w  tej 
s p r a w i e  p r z y t o c z y ć  m o ż n a ,  n i e p o d o b n a  sob i e  j e d n a k ż e  w y t ł u m a c z y ć  nieo 
g l ę d n o ś c i  p a r l a m e n t u  f r an kf u r t s k i e g o ,  j a k  m ó g ł  w t y m  czasie r zecz  p o d o b n ą  
r o s p o c z y n a ć .  W z n a w i a ć  p r a w a  do pos i ad łośc i  na  l e w y m  b r z e g u  R e n u ,  
n i e  j e s t ż e  to  p o b u d z a ć  F r a n c i ą  do  p o d o b n y c h  r o s z c z e ń ?  — L u b o  F r a n c i a  d o­
t y c h c z a s  o b s e r w o w a ł a  u k ł a d y  z 1 8 1 5 .  r . ,  u k ł a d y ,  k t ó r y c h  więce j  za o bo -  

w i ę z u j ą c e  nie u w a ż a ,  to j e d n a k ż e  r z ą d  f r an c us k i  n i czego  sobie  bez w ą t p i e ­
ni a  szczerze j  n i e ź y c z y ,  j a k  a b y  m u  N i e m c y  d a ł y  p o w ó d  do z mi en ien ia  a r t y ­
k u ł ó w  o w e g o  u k ł a d u .  Z b r o j n a  d c mo n s t r a c i a  nad  b r zeg ami  Mozel i  n a d e r  n i e ­
b e z p i e c z n ą  w y d a w a ć  s ię  m o że  B c l g i j c z y k o m , i w y w o ł a ć  d e m o n s t r a r i ą  o d p o ­
w i e d n i ą  ze s t r o n y  F r a n c y i .  Do  n i eb e zp i e c z e ń s t w ,  k t ó r e  od  p o ł u d n i a ,  w s c h o ­
d u  i p ó ł n o c y  g r o z ą  s p r o w a d z i ł o b y  n o w ą  c h m u r ę  od  z ac h o d u  p o r ó ż n i e n i e  
z H o l a n d i ą  o L i m b u r g ,  i p o  p r a w d z i e  o p r z e d m i o t ,  k t ó r y  ani  dla Belgi i  ani 
dla  F r a n c y i  o b o j ę t n y m  b y ć  n i emoź e.  O t ó ż  t akie  sk u tk i  s t ą d ,  iż więce j  
u s t ę p o w a n o  p o p ę d o w i ,  n i ż  r o z s ą d n e j  p o l i t y c e ,  wi ęce j  w y n u r z e n i o m  w y ­
m o w y ,  niżel i  r adz i e  ludzi  b i e g ł y c h  w s p r a w a c h  p u b l i c z ny ch .  M y ,  co n a j ­
sz cze rze j  ż y c z y m y  N i em co m  z j e d n o c z e n i a ,  p o m y ś l n o ś c i  i w o l n o ś c i ,  m o cn o  
u b o l e w a m y  nad  temi  s k u t k a m i ,  g d y ż  m o g ł y b y  o n e  do g or z k i c h  d o p r o w a  
dz ić  d o ś w i a d c z e ń .  Ni e ma sz  t ak s i lnego n a r o d u ,  k t ó r y b y  na w s z y s t k i e  
s t r o n y  r a z e m  m ó g ł  w o j n ę  p r o w a d z i ć ,  n i c m a j ą c  z w i ą z k o w y c h ,  a t y m  mnie j  
N i e m c y ,  g d y ż  z e w s z ą d  o t w a r t a  g r a n i c a ,  i o t o cz o ne  p a ń s t w a m i  m i l i t a rn em u 
p o l i t y c z n y  za t em ich i n t e r es  w y m a g a  p r z y j a z n y c h  s t o s u n k ó w  z ich s ą s i e dz ką  
H o l l a n d i ą  i tp.  Ni ep o dl eg a  n a j mni e j sz ej  w ą t p l i w o ś c i ,  iż g r o ż ą c e  n i e p o r o z u ­
m i e n i e ,  l u b o  co do  z nac ze ni a ,  d r u g i e g o  r z ę d u  , m o g ł o b y  n i e p o m y ś l n y  w p ł y w  
w y w r z e ć ,  t ak  na  u s t a l en ie  Ni e m i e c ,  j a k o t e ż  na p r z y s z ł e  p o l i t y c z n e  s to s u n k i  
E u r o p y  «

W  izbie n i ższć j  dep.  U r q u h a r t ,  z w r ó c i w s z y  u w a g ę  na s t o su n k i  p o m i ę ­
d z y  k r ó l e m  n e a p o l i t a ń sk i m a j e g o  d a w n y m i  p o d d a n y m i  s y c y l i j s k i m i ,  z a p y t a ł  
l o r d a  J .  R u s s e l l ,  c z y  j e s t  z am i ar e m u ż y ć  f l o t y  angie l skie j  na  k o r z y ś ć  j e d ne ­
g o  l ub  d r u g i e g o  s t r o n n i c t w a .  L o r d  J.  R u s s e l  o d r z e k ł ,  iż o d p o w i e d ź  na  to 
p y t a n i e  u z n a j e  za r zecz  n i e s t o s o w n ą .

N a  infer pe l l ac i ą  G r o g a n a  o ś w i a d c z y ł  p r e ze s  m i n i s t r ó w ,  iż ws ze lk ie  s t o ­
w a r z y s z e n i e ,  k t ó r e b y  z am i e r z a ł o  o d ł ą c z y ć  I r l a n d i ą  od A n g l i i ,  j e s t  w e d ł u g  
j eg o z d a n i a ,  p r z c c i w n e m  p r a w u ,  l ec z ,  jeżel i  i s tn ie je  j a k i e  s t o w a r z y s z e n i e ,  
k t ó r e g o  dążn oś ci  na  t em się o g r a n i c z a j ą ,  a b y  p o d a ć  do  p a r l a m e n t u  pe-  
t y c i ą  o znies i eni e  u n i i ,  w t e d y  u w a ż a ,  iż t akie  s t o w a r z y s z e n i e  nie  w y  k r a  • 
r z a  z g r a n i c  p r a w n y c h .  Izba  zas iadła  t e r az  j a k o  w y d z i a ł  p r a w n i c z y  i ze­
z w o l i ł a  na  1 2 2 , 8 0 0  f. szt .  dla r o z w i ą z a n y c h  w o j s k  i r la n d s k i c h ,  j a k o t e ż  
p o  d ł u g i c h  d e b a t a c h  n ad  w y d a t k a m i  ogól ne j  m a r y n a r k i  p o d w y ż s z y ł a  n i e ­
k t ó r e  l ic zb y w  je j  budżecie .

H  o 1 a n d y  a.
H a g a ,  dn.  6 .  S i e r p n i a .  — M i n i s t e r  w o j n y  w y d a ł  r o z p o r z ą d z e n i e ,  a b y  

w e  w s z y s t k i c h  s k ł a da ch  w o j s k o w y c h  l iczbę  ł a d o w n i c  p o d w o i ć ,  —  P o d ł u g  

d z ie n n i k a  l i m b u r g s k i e g o  z 5 .  t, m. m i a ł y  w o ko l i cy  L i m b u r g a  w ki lku  m i e j ­

scach  za j ść  n i e s p o k o j n o ś c i , i z tej  p r z y c z y n y  o b s a d z o n o  w o j s k i e m  S i t f a r d .  
Dy s se l d o r f s k a  ga ze ta  p o w i a d a ,  że w z m o cn i e n i a  g a r n i z o n ó w  w o j s k o w y c h  
p r z y b y w a j ą  w  i imbu rg sk ie .  Z  T o n d e r n  d o n o s z ą ,  iż d w a  p uł ki  o d e b r a ł y  
r o z k a z  u d a ć  się na g r a n i c ę  L i m b u r g a ,  s k o r o b y  t am niemi eckie  w o j s k a  w y ­
słać  mia no .

W ł o c h y .
Dz i en n i k  f r a n k f u r t s k i  udz ie la  b l i ż sz ych  s z c z e g ó ł ó w  m a j ą c y c h  s t y c zn oś ć  

z k a p i t u l a c y ą  m e d i o l a ń s k ą ,  w e d ł u g  d z i enn ik a  w y c h o d z ą c e g o  w  L u g a n o ,  
k t ó r y  cze rp ie  m ia dom oś c i  z d on i es ie ń z w b i e g ó w  m ed io lań sk ic h ,  j a k  n a s t ę p u ­
j e :  »0l iv i er i  j e n e r a ł  p i e m on t sk i  p r z y  w l a s z c z y ł  sobie  w s z e l k ą  w ł a d z ę  w  M e ­
di olani e  w  imi en iu  K a ro l a  A l b e r t a , i t y m  s p o s o b e m  p o ł o ż y ł  k on i ec  ś r o d k o m  
o b r o n y  k o m i t e t u  r e p u b l i k a ń s k i e g o ,  k i e d y  sobie  z a w a r o w a ł ,  i ż b y  s t y c z n o ś ć  
w e w n ą t r z  m ia s ta ,  g dz ie  b a r y k a d y  s t a w i a ć  c h c i a n o ,  w o l n ą  b y ł a ,  dla p o r u ­
szeń  a r t y l e r y i , g d y ż  kr ól  z e w n ą t r z  mias ta  s t o c zy  b i t w ę  z n i ep rz yj ac ie l em.  
P o d  w i e c z ó r  4 .  t. mies.  z b l i ż y ł y  s ię  p r z e d n i e  s t r aże  a us t r i a ck i e  pod  b r a m ę  
r z y m s k ą ,  p r z y w i t a n o  j e  s t rz a ł am i  r ę cz n e j  b r o n i  i dz ia ł  i o d p a r t o  do Male-  
g n a n o .  W ł o c h y  wr óc i l i  ze z n a k a m i  z w y c i ę s t w a  do  m i a s t a ,  z d o b y w s z y  2  
a r m a t y  i z a b r a w s z y  2 0 0  n i e w o l n i k ó w .  Z w y c i ę s t w o  to t ak p o d n i o s ł o  d u ­
cha W ł o c h ó w ,  iż k a żd e g o  u z n a n o b y  za  z d r a j c ę ,  k t o b y  t y l k o  b y ł  w s p o ­
m n ia ł  o p od d a n i u .  Lecz  K a r o l  A l b e r t ,  j a k  się p o k a z u j e ,  i n n eg o  b y ł  zdania .  
Z u p e ł n i e  p o t a j em ni e  k a p i t u l o w a ł  on w  n o c y  z 4 .  na ń.  p o d  n a s t ę p u j ą c e m i  
w a r u n k a m i :  P i e m o n t s k i e  w o j s k o  w y j d z i e ;  o b y w a t e l o m  z as t r zega  się ich 
ż yc i e  i w ł a sn o ść .  — T e r a z  l ud p o w s t a ł ;  m n ó s t w o  b u d y n k ó w  z e w n ą t r z  m u ­
r ó w ,  k t ó r e  p odc za s  o b r o n y  p r z e s z k o d ą b y  b y ć  m o g ł y ,  zn i szc zono .  N i e p r z y ­
jaciel  n a z a j u t r z  z r a na  n i ep ok a za l  s i ę ,  to w z b u d z i ł o  p o d e j r z e n i e ,  i z e b r a ł y  
s ię  t ł u m y  p r ze d  d o m e m  Ka ro l a  A l b e r t a ,  k t ó r y  t e r az  z b a l k on u  o ś w i a d c z y ł ,  
iż R a d e t z k i  o d r z uc i ł  k a p i t u l a c y ą ,  i on  do os t a tn i e j  k rop l i  k r w i  mias ta  b r o -  
nić  będzi e.  —  Lecz  w  k r o tc e  p o te m o z n a j mi ł  O l i v i e r i ,  iż k r ól  d ł uże j  n i e  
u t r z y m a  mias ta  i oglo?i ł  z aw a r c i e  k ap i tu lac yi .  L u d  do n a j w y ż s z e g o  s to p n i a  
w z b u r z o n y  t a k o w e m  p o s t ę p o w a n i e m  , chciał  dos t ać  Ka ro l a  A l b e r t a  w  s w o j e  
r ę c e ,  p o d r ó ż n e  p o w o z y  j e g o  z r ą b a n o  w  k a w a ł k i :  t y m c z a s e m  K a ró l  A l b e r t  
r o z k a z a ł  1’i e m o n t c z y k o m  na lud s t r z e l ać ;  d w ó c h  o b y w a t e l i  legło śmi erc ią  n a  
mie j scu .  I n n i ,  k t ó r z y  żądal i  k a p i t u l a c y i ,  t akże  zabici .  N i e p o d o b n ą  j e s z c z e  
b y ł o  rz ec zą  l u d o w i  z a s t o s o w a ć  się do  okol icznośc i .  Al e  K a r ó l  A l be r t  r o z ­
ka za ł  a r m a t y  z w a ł ó w  s p r o w a d z i ć .  K a ż d e m u  z o s t a w i o n o  do  wol i  o pu śc i ć  
m i a s t o ;  wi e lu  k o r z y s t a ł o  z tego p o z w o l e n i a . « W  k o ń c u  d o da je  ten d z i e n ­
n i k ,  iż u d a ł o  się l u d o w i  s c h w y t a ć  K a r o l a  A l b e r t a ,  b y  m u  w y m i e r z y ć  n a d -  
g r o d ę  s p r a w i e d l i w o ś c i ,  lecz to  n i e z as l u gu j e  na  w i a r ę ,  w n o s z ą c  z t e g o ,  co 
j a k o  n a j n o w s z e  dalej  do nos i .  » 0  god zi n i e  61  p r z y b y ł  j e n e r a ł  Z u c h i  ( d o  
Lugnano) z t ą  w i a d o m o ś c i ą ,  iż K a ró l  A l b e r t  od da l  M e d v o l a n  A u s t r v a k o n i  
i c o f ną ł  się p r z e z  T es s i n .  — A u s t r y a c y  wesz l i  o s t a t n i e j  niedziel i  d o  M e d y o ­
lanu.  R e p u b l i k a n i e  Gar i ba l di  i Ma zz i ni  s t o j ą  j es zc ze  w  p o l u  p o d  M o n z a  
z  1 0  — 1 5 , 0 0 0  l ud z i . «

M e d y o l a n ,  dn.  7 .  S i e r p n i a .  — Od p o ł u d n i a  s o b o t y  s t an  mias ta  b y ł  

n a d e r  z a t r w a ż a j ą c y m  i n i e p e w n o ś ć  c or az  w z r a s t a ł a ,  c zy  m o ż n a  spuś c i ć  się  
na P i e m o n t c z y k ó w .  K a ró l  A l b e r t  z o b y d w o m a  s y n a m i  s t a n ą ł  k w a t e r a  
w Fa s a  G r c p p i ,  j a k  t y l k o  lud o  t em się d o w i e d z i a ł ,  o t o c z y ł  t en pałac,  
s p r o w a d z i ł  i p o w y w r a c a ł  j a s z c z y k i  i f u r g o n y ,  a b y  w  ten s p os ó b  u d a r e m n i ć  
k r ó l o w i  chęć  d o  ucieczki .  T y m c z a s e m  zami esz an ie  u p o w s z e c h n i a ł o  się 
a n i en a w i ś ć  i p o d e j r z l i w o ś ć  k u  P i e m o n t c z y k o i n  w z r a s t a ł a ;  k i lku  z l udu  m i a ­
ło  m o w y  do k r ó l a ,  w  k t ó r y c h  p r zeb i j a ł a  się  zacię ta  n i e n a w i ś ć  i r o z p a c z ;  
p r z em aw i a l i  do  n i ego  w te s ł o w a :  P a t r z  z d r a j c o ,  j a k i e ś  z g o t o w a ł  ni eszczę ­
ś c i e ,  dzieci  na sz e  s i e r o t a m i ,  r oz l i czne  wł ośc i  w  g r u z a c h ,  a c a ł y  k ra j  p o ­
g r ą ż o n y  w  niedol i !  P e w i e n  d u c h o w n y  p o w i e d z i a ł  K a r o l o w i  A l b e r t o w i  
w o c z y :  W  imie całego l u d u ,  w imie os i e r oc ia ły c h  dz ia t ek  p r z e k l i n a m  cię 
na samo d n o  p i ek ł a !  R e f e r e n t  r ę c z y  za p r a w d z i w o ś ć  t y c h  w y r a ż e ń ,  g d y ż  
s to j ąc  w  bl iskości  na w ł a s n e  s ł y s z a ł  j e  u sz y .  Ka ró l  A l b e r t ,  m i ę d z y  6 2  
a 6 5  r o k i e m ,  b y ł  b a r d z o  c i e r p i ą c y m ,  i dla t ego  s tarszy’ s y n  j e g o ,  k s i ą żę  
S a b a u d y i  o d e z w a ł  się do  l u d u :  W  i mi en iu  k ró la  p r z y r z e k a m  w a m ,  iż Mu-  
d y o l a n u  do os t a tn i e j  k r op l i  k r w i  b r o n i ć  b ę d z i e my ,  i g d y  t ego  p o t r z e b a  b ę ­
dz ie ,  c h c e m y  dać  się p o g r z e b a ć  po d m u r a m i  M e d y o l a n u .  P ó ź n o  w i e c z o ­
r em chciał  w y j ś ć  t enże  sam k s i ą żę ;  lecz s k o r o  się p ok a za ł  na  u l icy ,  p a d ł y  
d w a  s t r z a ł y  na  n i e g o ,  i t r z y  ku l e  w p a d ł y  do  p o k o j u  króla .  T e n  o p u ś c i ł  
pieszo mieszkan i e ,  u d a ł  się do  w o j s k a  s w e g o ,  i po  p ó ł n o c y  o p uś c i ł  mias to .

A  u s t t- y
W i e d e ń , '  dn.  1 1 .  S i a rp n ia .  — Na dz is ie j szem p o s i e dz en iu  s e j m o w e m  

de pu t .  Z i m c r  z a i n t e r p c l o w a ł  min i s t ra  w o j n y ,  k t ó r e g o  o d p o w i e d ź  n a d e r  c h a ­
r a k t e r y s t y c z n a  r z u ca  ś w i a t ł o  na nasze  u sp os ob ie ni a .  Z i m m e r  o t o  ż y c z y ł  
sobie  d o w i e d z i e ć  s i ę ,  dla czego w o j s k o  (i. t .  m. z a t kn ię t e  na c h o r ą g w i a c h  
oznaki  n i emi eck ie  z n o w u  zdję ł o.  Mi n i s t e r  w o j n y  o d p o w i e d z i a ł :  P r z y  
okol iczności  in te r pe l lacy i  dep.  S c h e r z a  mia ł em j u ż  h o n o r  z w r ó c i ć  na  t o  
u w a g ę ,  iż w s z y s t k i e  w o j s k a  a u s t r y a c k i e ,  n i e t y l ko  k o n t y n g e n s u  z w i ą z k o ­
w e g o ,  g o t o w e  są  z z az d r o ś c i ą  prze l ać  k r e w  za h o n o r  i u dz ie ln oś ć  Niemi ec  
ze j e d n a k o w o ż  p r z y p i ę c i e  k o l o r ó w  n i emi eck ich  m o g ł o b y  j a k i m k o l w i e k  s p o ­
sobem n i e k o r z y s t n i e  w p ł y w a ć  na d u c h a  z g o d y ,  j a k i  t e r az  w  sz e r eg ac h  a r m i i  
p an uj e .  M i n i s t e r s t w o  cale u r ad z i ł o  p o s t a n o w i e n i e ,  k tó r e  n a t y c h m i a s t
o b j aw ię .  R z ą d  o ś w i a d c z y ł ,  iż r ó w n o ś ć  p r a w  ws ze lk ic h  n a r o d o w o ś c i  m a  
b yć  z a s a d ą  g ł ó w n ą  m o n a r c h i i  a u s t r y a c k i e j , zc w z g l ę d u  na tę  z a s a d ę ,  n o ­

szenie  n iemi ec kic h k o l o r ó w  nie m oż e  b y ć  uważanem j a k o  d e m o n s t r a c y a  na -
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rodowa i na p r z y s z ł o ś ć  n i emi ec kic h o z n a k  u ż y w a ć  m a j ą  j e d y n i e  w o j s k a  
z w i ą z k o w e  w  s ł uż b i e  z w i ą z k u ,  (a  za tein w  n a d e r  r z a d k i m  p r z y p a d k u ) .  
— Dep.  Z i m m e r :  Jeżel i  t a k ,  c h c i a ł b y m  w i e d z i e ć ,  dla czego 6 .  S i e r p n i a  
k o m e d y ą  o d g r y w a n o ?  ( M r u c z e n i e  i p r o t e s t a c y ą  w ś r o d k u  i po  p r a w e j  
s t r o n i e . )  Mi n i s t e r  w o j n y  p o d no s i  się z n o w u :  » k o m c d y a !  tego nie b y ł o
m o i  p a n o w i e !  B y ł  to w y r a z  s e r d ec z n e g o  s z a c u n k u  dla na mi e s t n ik a  N i e m i e c !« 
W  ogól e  tę  u w a g ę  u c zy n i ć  m o ż e m y ,  że s t r o n n i c t w o  t y c h  , k t ó r z y  ż y c z ą  
b e z w a r u n k o w o  p r z y ł ą c z e n i a ,  a n a w e t  wcielenia  do  Ni e mi e c ,  codz i en ni e  się 
z mn ie j s za .  S t r o n n i c t w o  tak n a z w a n y c h  c z a r n o - ż ó ł t y c h , k t ó r z y  się ani 
r u s z ą  ze s t a n o w i s k a  s t a r o a u s t r y a c k i c g p ,  p o da je  z w o l e n n i k o m  s y s t e m u  fede­
r a c y j n e g o  i p r z y w ó d z c o m  ni emi eckich  n a r o d o w o ś c i  w t y m  w zg l ędz ie  c hę t ni e  
d ł o ń  s w o j ą  i jak się zda j e  w ł on ie  s e j m u  na s ze go  g o t u j e  się w a ż n a  k oa l i ey a  
p r z e c i w  F r a n k f u r t o w i .  Da le j  r o z b i e r a n o  w ni o s e k  dep.  Ku d l i eh a  we  w z g l ę .  
dz ie  znies ienia  p o w i n n o ś c i  p o d d a ń e z y c h  i z u p e ł n e g o  w y z w o l e n i a  s t a nu  c h ł o p ­
s k i e g o ,  k t ó r e t o  d e b a t y  n i e d o p r o w a d z o n o  do  koń ca .  — K o m i t e t  be zp i eczeń  
s t w a  w y z n a c z y ł  d e p u t a c y ą  na p r z y w i t a n i e  cesarsk i e j  f a mi l i i , w  g r o n i e  j e j  
b ę d z i e  l i .  g w a r d z i s t ó w  i 9 .  a k a d e m i k ó w .  W s z y s t k i e  d e p u t a c y e  z b i o r ą  
s i ę  w  S t e i n  na jb l i ższe j  p r z y s t a n i  K rc m s .  W ę g i e r s k i  m in i s t e r  w o j n y  M e -  
s z a r o s  u d a ł  się na l inią b o j o w ą ,  lecz za ki lka  dni  p o w r ó c i .  N y a r y  naczeln ik  
o p o z y c y i  w ę g ie r s k i e j  na se jmie  z a p r o p o n o w a ł ,  a b y  z u p e ł n ie  n o w ą  w y p r a ­
c o w a ć  k o n s t y t u c y ę  c a l k ;ein na  p o d s t a w i e  r ó w n o ś c i  p r a w .  Ale  wi ęks zoś ć  
i zb  p e w n o  zd an ie  j e g o  nie  p o p r z e ,  p o d ob n i e  i p r a w o  n o w s  w ę gi e r sk i e  śc i ą­
g a j ą ce  się do  s z k ó ł  e l e m e n t a r n y c h  p a r t y a  w o l n o m y ś l n y c h  s u r o w o  k r y t y k u j e .
  O d  w c z o r a j  r o z ch od z i  się wieść  o w y s t ą p i e n i u  K o s s u t h a  z m i n i s t e r s t w a
w ę g i e r s k i e g o ,  co p o m y ś l n y  w p ł y w  na g i e ł dę  w y w i e r a .  — B o l o n i a  p r z e z  
A u s  t r y  a k  ó  w  o b s a d z o n a ,  c o  p o w i ę k s z y ł o  o b a w ę  f r a n c i j z k i e j  
i n t e r w e n c y i  i t a m o w a ł o  podn ies ie n i e  k u r s u .  —  J u t r o  o go dz in i e  1.  se j m 
in c n r p o r e  p o w i t a  cesarza  w S c h ó n b r u n n .

Na  p o s i e dz en iu  1 0 -  S i e r p n i a  d e pu t .  N e u m a n n  i n te r pe l l u je  mi ni s t r a  s p r a w  
z a g r a n i c z n y c h  ze w z g l ę d u  na s t o s u n k i  i s t an  M o ł d a w i i  i W o ł o s z c z y z n y .  
W k r o c z e n i e  B o s s y a n  do  t y c h  k s i ę s t w  j e s t  w e d ł u g  t r a k t a t u  a k ie r ma ń s k i e g o  
w  r .  1 8 2 0  z a w a r t e g o  z u p e ł n i e  b e  z p r a w  n e m .  Z a p y t u j e  m i n i s t e r s t w a :  1 )  
c z y  t o  p r a w d z i w e m  jes t ,  że J a s s y i  B u k a r e s t  p r z e c i w  t e m u  nic p r o t e s t o w a ł y ?  
2 )  c zy  m i n i s t e r s t w o  ma  z a m ia r  c h w y c i ć  się p o t r z e b n y c h  ś r o d k ó w ,  a b y  
A u s t r y a  w  t y c h  k r a ja ch  s t a n o w c z o  b y ł a  r e p r e z e n t o w a n ą ?  3 )  c zy  A u s t r y a  
n ie  w y s t ą p i  e n e r g i cz n ie ,  a b y  u d a r e m n i ć  o b u r z a j ą c e  m o w y  n a s z y c h  n i e p r z y ­
j a c i ó ł .  k t ó r z y  się do  t y c h  ks i ę s tw  w d a r l i ?  M i n i s t e r  D o b l h o f  po d n i e b y t n o s ć  
m in i s t r a  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  o d p o w i a d a :  co do 1 )  że o b a  s t o ł ec zn e  miasta  
k s i ę s t w  t y c h  n i e b y ł y  j e szc ze  w  t em p o ł o ż e n i u ,  a b y  z a ł o ż y ć  p r o t e s t a c y ą ;  
co do  2 )  że m o ż e  z a r ę c z y ć ,  iż m i n i s t e r s t w o  p o s t ą p i  sob ie  z d e te r i n i n a c y ą  
i e n e r g i ą ;  co do  3  j że j e s t  r ze cz ą  n a t u r a l n ą ,  iż na z n ie w a ż a j ą c e  m o w y  n i e ­
p r z y j a c i ó ł  g o d n i e  się o d p o w i e ,  i t em u zapob iegn i e .  — De p nt .  K I  a m  i n t e r ­
p e l l u je  mi ni s t r a  w o j n y  w e  wz g lę dz ie  ś r o d k ó w ,  j akich się c h w y c i ł  l ub c h w y ­
cić  z a m y ś l a :  1 )  w e  wz g lę dz ie  p r z ys i ę g i  na  c h o r ą g i e w ,  j ak ą  a rmi a  w y k o n a ć  
m a ,  w celu z a c h o w a n i a  p r a w  l u d u  i k o n s t y t u c y i ,  i w e  w zg l ęd zi e  czasu ,  
k i e d y  wr esz ci e  tę  p r z y s i ę g ę  w y k o n a ;  2 )  c ze mu  dla osz czę dze ni a  w  f in an­
sach  nie  z n iż ą  l iczby w o j s k a  po p r o w i n c i a c h , s k o r o  s p r a w o z d a n i a  o p o s t ę ­
p a c h  a r mi i  w ło s k i e j  są  tak z a d o w a l n i a j ą c c ; 3 )  jakie u c z y n i o n o  k ro ki  dla 
z a p e w n i e n i a  s t a r s z y ź n i c  p o s ł u s z e ń s t w a  w o j s k a .  —  M i n i s t e r  I . a t o u r  n a s t ę p u ­
j ą c ą  dał  na  to o d p o w i e d ź :  1)  p r z y s i ę ga  na k o n s t y t u c y ą  w y k o n a n ą  b y ć  może  
d o p i e r o  p o  te jże  u s t a n o w i e n i u ;  2 )  z mn ie j s ze ni e  w o j s k a  n a s t ąp i ć  m o że  po 
z a w a r c i u  p o k o j u ,  z re sz t ą  d o b r y  d u c h  w o j s k a  r ę c z y ,  iż o n o  b r o n i ć  będzie  
z d o b y t k ó w  r e w o l u c y i  i p r a w  m on ar c l i i cz no  - k o n s t y t u c y j n y c h ; 3 )  w o j s k o  
d ot ye l iezas  o k a z y w a ł o  w c i ą ż  p o s ł u s z e ń s t w o  p r z e ł o ż o n y m  s w o i m .

Z  V V i e d n i a  pi szą ,  że W ę g r z y  t am że  zami eszka l i  w  w y s o k i m  s t o p n i u  
n i e n a w i d z ą  min i s t ra  Do bl hof fa ,  g d y ż  p o s ą d z a j ą  go  o z d r a d l i w ą  p o l i t y k ę  
p r z e c i w  W ę g r o m ,  o p o r o z u m i e n i e  z J e la c z y c e m  i dla t e g o ,  iż b y ł  u c z e s t n i ­
k ie m fe ty w y p r a w i o n e j  na cześć togo j e n e r a ł a  k r o ac k i eg o ,  m a j ą  z a m i a r  o b d a ­
r z y ć  g o  o k r o p n ą  kocią  m u z y k ą ,  z t ego  p o w o d u  o d  dni  k i lku  p e w n y  oddz ia ł  
g w a r d y i  n a r o d o w e j  j w o j s k a ,  stoi  z a w s z e  w  p o g o t o w i u .  M a d z i a r ó w  o p a ­
n o w a ł a  febra  i w  t y m  d r z a ź l i w y n i  s t a n i c ,  p o d o b n e  p a r o k s y z m y  m o ż n a  im 
w y b a c z y ć  Im wi do czn ie j  i n t r y g a  s ł a wi ań s ka  s t a w i a  s idła  s w o j e ,  tern e n e r g i ­
czniej  i oni  w y s t ę p u j ą  i na  z a m i a r y  k r o a ck i e  p o ł ą c ze n ia  m i n i s t e r s t w  s p r a w  
z a g r a n i c z n y c h ,  f i n a ns ó w  i w o j n y  z m i n i s t e r s t w a m i  w i e d e ń s k i e m i , o d p o w i a ­
d a j ą  p r z e z  o d w o ł a n i e  księcia E s t c r c h a z y  z W i e d n i a ,  a b y  w Pe sz c i e  b e z p o ­

ś r e d n i o  z a w i ą z a ć  d y p l o m a t y c z n e  s t o s u n k i  z p a ń s t w a m i  c u r o p e j s k i e m i .
YV ę  g  r  y .

P e s z t ,  d. 4.  S i e rp ni a .  — W a l k a  z p o ł u d n i o w y m i  S ł o w i a n a m i ,  u z b r o ­
j e n i a  i w y s y ł a n i a  w o j s k a  w ci ąż  jeszcze t r w a j ą .  P o w s t a ń c y  z b i e ra j ą  t eraz  
g ł ó w n e  s i ły  s w o j e  p o d  S t .  l o m a s z e m  M i n i s t e r s t w o  w y s ł a ł o  do K r o a c ) i  
i S ł a w o n i i  sz ta f e ty  z po l ec en ia mi ,  a b y  na  7 .  S i e r p n i a  z w o ł a ć  se j m k r oa c k o  
s ł o w i a ń s k i  d o  W a r a s d y n u .  -Sejm t en  ma p r z e d ł o ż y ć  życz en i a  i zażalenia 
S ł o w i a n  i K r o a t ó w  s e j m o w i  w ę g i e r s k i e m u , k t ó r y  g o t ó w  j e s t  ws ze lk i m 
s ł u s z n y m  w y m a g a n i o m  z a d o s yć  u c zy n ić .  Co się t y c z y  o b e c n y c h  si ł  p o ­
w s t a ń c ó w ,  p o w i a d a  gaze ta  p r a g s k a ,  iż o b o z u j ą c y  p o d  S t .  l o m a s z e m  mieli  
d a w n i e j  j u ż  1 2  d z i a ł ,  a t e r az  p r z y b y ł o  j e s z cz e  (i d w u n a s t o f u n t o w y c h -  
S p r o w a d z a j ą  j c z  B e l g a r d u , zdaje  się w i ę c ,  że m a j ą  l iczyć na p o m o c  tam-  
t ej szćj  za ł og h o p r ó c z  t ego p o ł ą c z y ł o  się z nimi  3 , 0 0 0  g r a n i c z n y c h  w o j s k a  
r e g u l a r n e g o .  W s z y s t k i e  te p o w s t a ń c z e  od dz ia ły  ł ąc zą  się  j a k  o g n i w a

ł a ń c u c h a ,  k t ó r e g o  p oc z ą t e k  j e s t  n i e w ą t p l i w i e  w  A g r a ra  w  p r a w i c y  b a na  
i w  k r o t ce  na  całej  linii  z a g r o ż ą  z b r o j n o  p o ł u d n i o w y m  g r a n i c o m  W ę g i e r .

C z e c h y .
P r a g a ,  dn.  !). S i e r p n i a .  —  L u b o  w  d o m a c h  n i e  mas z  j u ż  ż o ł n i e r z y ,  

o b o z y  j e d n a k  k o ł o  mias ta  p o z o s t a ł y ;  g r e n a d y e r y  s t o j ą  n a  małe j  s t r on i e ,  
a do ich k o s z a r  p r z y j d z i e  a r t y l e r y a ,  k t ó r a  d a w n i e j  małe j  s t r o n y  s t rzeg ł a.  
Ks ią że  W i n d i s c b g r a t z  w c i ąż  j e s zc ze  siedzi  w  z a m k u ,  k t ó r y  p r a w d z i w y  o b óz  
p r z e d s t a w i a  i p o d o b n o  ma plan  H r a d s c h i n  zami en i ć  na  m a ł ą  w a r o w n i ą .

Dzisiaj  o d b y w a j ą  się w y b o r y  s ę d z i ó w  dla p r a s s y ,  na  P r a g ę  w  l iczbie 
0 0 0 ;  sala w ł az ienk ach  W a c ł a w a ,  g dz ie  d o t ą d  wsze l kie  z g r o m a d z e n i a  l u d u  
się  o d b y w a ł y ,  w y n a j ę t ą  zos t ał a  do  p u b l i c z n y c h  i u s t n y c h  r o k ó w  s ą d o w y c h .  
Dr a  B r a u n e r a  u z n a n o  w c z o r a j  o g od z in i e  2 .  n i e w i n n y m  i p u s z c z o n o  na  w o l ­
n o ś ć ;  w y j e ż d ż a  j u t r o  do W i e d n i a ,  aby- z a j ą ć  s w o j e  mie j sce  w  se j mi e ,  
a z nim d e p u t a c y a  o b y w a t e l i ,  w  z am ia rz e  e n er g i c z n e g o  z a ż ą d a n i a ,  i ż b y  n a -  
kon i ec  r o z p o e z ę t o  na d r o d z e  wo ln e j  p r z e s ł u c h a n i e  u w i ę z i o n y c h .  J u ż  n a w e t  
p o d o b n o  k ol le gi um r e p r e z e n t a n t ó w  m ia s t a ,  mia ł o  s ą d o w i  k r y m i n a l n e m u  
p r z e d s t a w i ć  o w y c h  z a u f a n y c h  l ud z i ,  k t ó r z y  w  t y c h  c zy n n o ś c i a c h  m a j ą  b r a ć  
udział .  — Dzis iaj  j e s t  wi e l ka  u r o c z y s t o ś ć  na  H r a d s c h y n i e ,  s t y p a  na  u c zc ze ­
nie z w y c i ę z t w  w e  W ł o s z e c h ,  k t ó r e j  t ak że  pr ośc i  ż o ł n i e rz e  m a j ą  b y ć  u c z e ­
s tn i kami .  P r z e d w c z o r a j  o d b y ł a  się  w  k o s z a r ac h  c icha u r o c z y s t o ś ć  p o g r z e ­
b o w a  za p o l eg ł yc h  w e  W ł o s z e c h  a u s t r y a c k i c h  w o j o w n i k ó w .  —  D n i a  6 .  
t. m. mia ł o  w o j s k o  na sz e  o t r z y m a ć  n iemi ec kie  k o k a r d y ,  i p o d o b n i e ż  n i e ­
miecka c h o r ą g i e w  mia ł a  p o w i e w a ć  z r a t u s z a ,  t y m c z a s e m  nic z t ego nie b y ł o .  
— W y c h o d z t w o  do A m e r y k i , szczególn i e j  ze s t r o n y  ż y d ó w ,  j e s t  l i c z ne m;  
w c z o r a j  o d b y ł o  się t a k o w e  p r z y  śl icznej  kociej  m u z y c e ,  p i e r w s z e j  o d  z n i e ­
sienia s t a n u  obl ężeni a .  J e d e n  z k u p c ó w ,  bogaty ' ,  m i mo  d w u k r o t n e g o  b a n ­
k r u c t w a ,  w y  w ę d r o w a ł  z 2 2  osobami .  O m n i b u s e m  w y j e ż d ż a ł  na  p a r o w y  o k r ę t ;  
s k o r o  się w i ęc  u k a z a ł ,  l icznie z g r o m a d z o n a  p u b l i c z n o ś ć  p r z y w i t a ł a  g o  s o l e n ­
n ą  koc ią  m u z y k ą  i o d p r o w a d z i ł a  aż  do  b r a m y .  — S r e b r o  u  nas  p r a w i e  z u ­
pe łn ie  zn ik ł o  ; chę t ni ej  d a ją  na  p o ż y c z k ę ,  czyl i  na  r a c h u n e k , n iżl i  m a j ą  z m i e ­
nić n o t y  b a n k o w e  ( I  zł.  r.  2  zł.  r . ) ;  k u n s z t o w n y  t en  n i ed os t a t e k  m o n e t y  
w y w o ł a ł  r ód  I z r ae la ,  p r z e z  w y  k u p o w a n i e  na  w s i a c h ,  w y w o ż e n i e  i aż io .  
Z n a l a z ł o b y  się w p r a w d z i e  j es zc ze  d o s y ć  c w a n c y g i e r ó w ,  ale te s p o c z y w a j ą  
w  s k r z y n i a c h ,  a p r z y  z m ie n ia n iu  noty’ b a n k o w e j ,  t r z eb a  zap ł ac i ć  5 ,  6 ,  
i 1 0  p r o c e n t  ażio.  — P o m i ę d z y  k u p c a m i ,  p i w o w a r a m i ,  g o s p o d a r z a m i  i t p .  
k u r s u j ą  p ap ie rk i  o 1 0  i 2 0  c w a n c y g e r ó w ;  ka r te cz k i  o p a t r z o n e  p o d p i s e m  
i p i eczęc ią  w y d a w c y ,  k tó r e  w d o b r e j  w i e r z e  p r z y j m u j ą .  D o k ą d  to  d o p r o ­
w a d z i ,  nie m o ż n a  p r z e w i d z i e ć ;  p a p i e r o w e  p ien i ąd ze  b ę d ą  bez wa r to śc i ,  
g d y ż  k r e d y t  ich z u p e ł n i e  u p a d n i e .  —  P o m i ę d z y  wi ę źn i am i  na H r a d s c h y n i e  
z n a j d u j ą  się j e s zc ze  d o b r z e  z nan i  m ę ż o w i e :  h r ab ia  Deyrr.  ( A l b e r t ) ,  b a r o n  
V i l l a n y ,  m ą ż  l u du  R u p p e r t ,  r e d a k t o r  S a b i n a ;  i j es zc ze  d w i e  d z ie w c z y n y '  
s i edzą  w  w i ę z i e n i u ,  z  k t ó r y c h  j e d n a  na b a r y k a d a c h  wa l cz y ł a .

G a l i c y  a.
Z e  L  w  o w  a. — W i e c z ó r  s o b o t n i e j s z y  b y ł  z n o w u  h a r m o n i j n y  dla L w o ­

w a —  a szczególni e  dla p.  P i o t r a  R o m a n o w i c z a ,  k t ó r e m u  w y p r a w i o n o  ś w i e ­
t n ą  s e re n a d ę  kocią .  Og l ę dna  p u b l i c zn oś ć  w y t k n ę ł a  z n o w u  s p r a w i e d l i w y m  
p a l cem  s w o i m  j e d n e g o  ze s w y c h  n i e p r z y j a c i ó ł  —  n i e p r z y j a c i ó ł  ś wi e t e j  s p r a ­
w y  n a r o d o w e j ,  a p.  P i o t r  R o i n a n o w i c z  n i ema łe  p o ł o ż y ł  zas ług i  w  tej  m i e ­
rze.  P .  P i o t r  R o i n a n o w i c z ,  nie  w i e m y ,  c z y  z p r z e w r o t n o ś c i ,  c z y  w  chęc i  
w y s z c z e g ó l n i a n i a  s i ę ,  j a k  ó w  co spa l i ł  k ośc i ół  D y a n y ,  c z u j ą c  się  n i ez d o l ­
n y m  do  s a mo dz ie ln e go  w y s t ą p i e n i a ,  z ac i ą g n ą ł  się w  szeregi  s t a r e g o  a w a n ­
t u r n i k a  — k r ó l a  d e  f a c t o  i s ł u ż y ł  m u  d o t ą d  z całą  g o r l i w o ś c i ą ,  z c a ł y m  
z a p a ł e m  f a ł s z y w e g o  p a t r y o t y z m u :  p.  P i o t r  R o i n a n o w i c z  o d p o w i e d n i o  tej  
a j e n t u r z e ,  w  spół ce  z p o b r a t a ń c a m i  s w y c h  d ą ż e ń ,  z a w i ą z a ł  t u t e j sz e  s z a n o ­
w n e  t o w a r z y s t w o  z i e m ia ń s k i e ,  ó w  o r g a n  p r z e w r o t n o ś c i  i s z a l b i e r s tw a  p o ­
l i t yc zne go .  D o b r y  B o ż e ,  c zy ż  to małe  zas ługi  — a t y  n a r o dz i e  t aki ś  n i e ­
w d z i ę c z n y ,  i t y l k o  koc ią  s e r e n a d ą  uczc i ł eś  go  za t o ? !

O pa n i e  P i o t r z e ,  p r z e r a c h o w a l c ś  się po  s z a t a ń s k u  — s ą d z i ł e ś ,  iż k r o ­
ki t w o j e  tak do sk on a le  zas łania  o b ł u d a ,  że n i k t  ich nie w y ś l e d z i ?  z a w i o d ł e ś  
s i ę . . . .  L u d  p r z e t a r ł  j u ż  d o b r z e  oc zy  p o  t ak d ł u g im  śn i e  n i ewo l i  — l u d  
j u ż  d o b r z e  zna  s w o j ą  ś w i ę t ą  s p r a w ę  i p r a w d z i w y c h  j e j  k a p ł a n ó w ,  a t y  
pa nie  P i o t r z e  chciałeś  go  w y w i e ś ć  w  p o l e ?  P r z e k o n a j  się  z a t e m ,  że  t w a  
a j e n t u r a  n i e t y l k o  h a n i e b n a ,  ale i nie na czasie.  T ą  raZą p r z e k o n a n i o  b y ł o  
dość  ł a g o d n e :  lecz za p r z y s z ł o ś ć  k t ó ż  z a r ę c z y ?  Dl a  t ego  u pa mi ę ta jc i e  s i ę  
w s z y s c y  w a r t o g ł o w y ,  a jenci  k a s t o w i  i f a ł s zy wi  p a t r y o c i !

L i s t  z B r o d ó w  z d n i a  2 .  S i e r p n i a  don os i  o n a b o ż e ń s t w i e  o d p r a w i o n e m  
w  tern mieście na  cześć  m ę c z e n n i k ó w  n a s z y c h  w  r o c zn i cę  ich śmierc i  3 1 .  
L i p c a ,  p o m i m o  g o r s z ą c e j  oz iębłości  i niechęci  t am t e j s z e go  d u c h o w i e ń s t w a .  
P r o b o s z c z  b o w i e m  k s i ądz  K o n a r s k i  o dj echał  w  w i l i ą  r o c zn i c y ,  a nie p o w r ó ­
ci ł  aż  n a s t ę p u j ą c e g o  po niej  d n i a ;  w . k a r y u s z e  zaś ks ięża  W a g n e r  i D ą b r o ­
w s k i  nie chciel i  o d p r a w i a ć  ż a ł o b n eg o  n a b o ż e ń s t w a ,  to z p o w o d u ,  że p r o ­
bosz cz  p o z a m y k a ł  o r n a t y  ż a ł o b n e ,  to żc  3 1 .  j a k i eś  t am p r z e p i s y  k oś c i e l ne  
z a b r a n i a j ą  ż a ł o b y .  K s i ą d z  wi ęc  D ą b r o w s k i  o d p r a w i ł  z w y k ł e  n i e ż a ł ob ne  n a ­
b o ż e ń s t w o ,  ale m e l o d y a  m u z y k i  g w a r d y i  n a r o d o w e j ,  ale l ud  l icznie z g r o ­
m a d z o n y  z  p ó g r z c b n e m  ś w i a t ł e m  w  r ę k u ,  bez  r ó ż n i c y  o b r z ą d k ó w  a n a w e t  
w i a r y ,  bo i Ż y d z i  p oś p i es zy l i  do  k o ś c i o ł a ,  u r o c z y s t a  i p o w a ż n a  p o s t a w a  
z g r o m a d z e n i a  z a r zu ca ła  k ł a m s t w o  n i kcz em noś c i  t a m t e j s z y c h  ks i ęży  i ś w i a d ­
c z y ł a ,  że to p r a w d z i w y  n a r o d o w y  ż a ł o b n y  o b c hó d .  — P o  m s z y  o d e g r a n o  

W ko śc i e l e :  J e s z c z e  P o l s k a  n i c  z g i n ę ł a ,
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K  s i ę s t w a  N a d d u n a j s k i e .
Z listu z Jass przybyła wiadomość z 1. Sierpnia,  że tam stoi 6 0 0 0  

Moskal i ,  a około Perlas 1 6 , 0 0 0  w  obozie rozłożone s ą , w którym tyfus  
wybuchnąć miał. W  Gallaczu stoi korpus turecki z 1 0 , 0 0 0 .  W o ł o s z ­
czyzna jest jeszcze wolną od Moskali. Cholera w  Krasna szerzy się. Me­
tropolita umarł w  Jasach na cholerę.

I ł  o s  m  a i ł e  t r i  tu ! o m  ośc i.

Monarchizm Z g u b i ł  Polskę. (Dokończenie.)  Cywil izacya narodowa  
postąpiła krokiem olbrzymim i rozpromieniła się na cały wschód wtenczas,  
gdy francuzka oświecała zachód; można powiedzieć,  że to by ły  dwa słońca 
na widokręgu europejskim. Uniwersytet  krakowski,  założony w 1 3 4 7 .  
na wzór  paryzkiego,  był pierwszą pochodnią cywil izacyi ,  zapaloną na pół­
nocy  dla oświecenia ludów słowiańskich i całych Niemiec; bo Czechy,  
A ustrya ,  Saxonia i Moskwa  daleko później pozakładały u siebie podobne  
uniwersytety.  W sz ys tk i e  nauki szybko rozkwitnęly u nas i Minerwę pol­
ską pod panowaniem republikanekiego porządku popierwszy raz powitała 
Europa pełną życia ,  świetności i dobrodziejstw cywil izacyjnych.  Ztąd 
astronom Kopernik popierwszy raz w świecie uczonym stanowczo zatrzy­
muje słońce w  mniemanym obiegu,  a do takowego porusza kulę ziemską 
znicruchomioną wiekami nieuctwa. Z tąd poeta Janicki,  uwieńczony przez 
Klemensa 7go  laurem poetów rzymskich Kalulusa i Tybulusa;  ztąd dokto­
rowie krakowscy na soborze bazylejskiin strącają władzę papiczką,  aż do 
owego  czasu straszną i ciążącą nad całym światem; ztąd kardynał Hozyusz,  
prezydent soboru trydentskiego, kieruje swojem światłem to wspaniale 
zgromadzenie uczonych świata. Pomijamy tysiące tylu innych,  równie  
s łynących w Europie naszych uczonych mę żó w ,  których imiona z pierw-  
szemi zdobią dzieje nasze i uświetniają naszą narodowość.  Polska była 
także wielką i potężną w  tymto peryodzie:  rozpierała się od morza Bałty­
ckiego aż do morza Czarnego i od Dniepru aż po Odrę. Ofiarowano jej 
jeszcze za Kazimierza Jagielonczyka cesarstwo wschodnie ,  za Zygmunta I. 
koronę cesarską Niemiec i królestwo szwedzkie ,  a za Zygmunta III. całą 
Moskwę .  Ale te wszystkie przybytki  odmowiła i poprzestała na swojej sie­
dzibie naturalnej. Byłato epoka panowania republikanekiego porządku,  
którą powszechnie zowią epoką P o l s k i  k w i t n ą c e j .

Atoli Polska musiała i w  tej epoce walczyć z despotyzmem moskiew­
skim,  tureckim, niemieckim czyli kryźackiin,  i ocaliła nietylko Austryą  
ale cały chrześeiański zachód od zalewu tatarsko-tureckiego. W  tych wa l ­
kach demokracya szlachecka, j edyny  filar ówczesnej rzpltej,  wycieńczyła  
s ię;  bo O p a t r z n o ś ć  n i c  d a j e  n i g d y  ż a d n e j  c z ą s t c e  n a r o d o w e j ,  
a n i  p o t ę g i  n i e w y c z e r p a n e j ,  a n i  n i e ś m i e r t e l n o ś c i  c a ł e g o  n a ­
r o d u ;  ż a d n a  c z ą s t k a  p o s i a d a ć  n i e  m o ź e a t r y b u c y i  c a ł o ś c i ,  jest  
to' tak w  porządku moralnym jak i materyalnym całego świata. Wtenczas  
dopiero rojal izm, przyczepiony przez nierosfropność naszych ojców do 
rzpltej ,  zaczął korzystać z jej osłabienia, z niemocy narodu, ażeby wzmo­
cnić tron i zapewnić sobie dynastyczność.  I tu się także poczyna peryod

Polski upadającej pod przewagą monarchizmu eoraz więcej wzmagającego 
się w walce z demokratyzraem szlacheckim coraz bardziej upadającym.

Od 1 5 8 7 .  do 1 7 9 5 .  ( ‘2 0 8  lat). Bezkrólewia otwierają rozległe pole 
intrygom,  przekupstwu,  koteryom,  anarchii ,  któremi myśl inonarchiczna 
zakrwawia łono naszej o jczyzny ,  ażeby tego lub owego pretendenta obra­
no królem. Gdy tryumf takich zabiegów został o trzymany,  ta sama myś l  
monarchiczna ponawiała zaraz te same okropne sceny,  ażeby rozszerzyłć 
atrybucye korony,  zapewnić dynastyczność tronu w  familii panującego,  
wywalczyć  lub wyintrygować tron,  posady, lub związki małżeńskie dla 
potomstwa lub krewienstwa panu jącego. Z interessu monarchicznego, jak­
by z piekielnego źródła,  zawsze i wszędzie p łynęły wszystkie boleści nie­
szczęścia,  klęski i upadek narodu Interes ogólny nie dał się nigdy i nie 
da się nigdy pogodzić z interesem monarchicznym : muszą z sobą walczyć,  
dopóki albo naród nie zostanie pastwą monarchizmu, jako trzoda ziemnych  
i na wpół  dzikich zwierząt ,  albo rewolucyjna burza nie wyrwie  do szczętu  
z głębin narodu wszystkich korzeni monarchizmu. Tento właśnie interes 
monarchiczny,  jak dawniej był  rozbił jedność i po'ęgę narodu przez podział  
tegoż na klasy poróżnione przywilejami,  tak i w tej epoce rozbił i stan szla­
checki na rozliczne odlomy koteryjne walczące z sobą. Demokracya szla­
checka opierała się jeszcze długo monarchiztnowi, który wspierają Jezuici  
i arystokracja,  ale już go zwyci ężyć  nie mogła sama jedna powaśniona,  
obałamucona i wycieńczona,  a na nieszczęście,  szukać nie chciała,  czy nie 
umiała nowego dla siebie zasilenia w masach ludu przez przypuszczenie tych­
że do swoich swobód.  Monarchizm też wziął  górę ,  dcmokratyzm szlache­
cki upadł a z nim potęga,  wielkość,  cywil izacya i niepodległość naszej oj ­
czyzny.  Śmiertelne były  dla Polski wojny szwedzkie ,  które myśl inonar­
chiczna prowadziła przez kilkadziesiąt lat,  bez żadnego widoku najmniej­
szej korzyści dla narodu,  i jedynie tylko dla włożenia korony szwedzkiej  
na g łowę  polskiego rojalizinu. Jeszcze śmiertelniejsze by ły  dla niej kotc-  
rye ,  fakeye,  które ta sama myśl dla swoich dynastycznych widoków z a ­
szczepiała i uzbrajała jedne przeciwko drugim w narodzie,  sprowadzając  
upadek Polski przez walki domowe,  anarchią i int erwencją cudzoziemczą.  
Szczególnie w tern odznaczyła się po śmierci Augusta 3go  fakeya Czartory­
skich. Onato usiłując uczynić tron dziedzicznym w swojej familii, spro­
wadziła pierwszy raz do Polski wojska moskiewskie i potem wraz z te mi 
mordowała konfederatów barskich za to ,  ze się poważyl i  bronić konającej 
rzeczypospol i tej , — ojczyzny!  To  sprowadziło pierwszy podział Polski na 
korzyść Moskwy.  Moskiewskie bagnety narzuciły monarchizm narodowi,  
a konstytucya 3go  Maja po pierwszy raz w  dziejach Polski ogłosiła u nas 
inonarehizin dziedziczny. Ten to monarchizm przystąpił  potem do moskiew­
skiego rokoszu Targowiczan,  a rokosz sprowadził  drugi raz Moskali do 
Polski.  Następuje też i drugi jej podział. Dcmokratyzm szlachecki jeszcze 
raz rzucił się w powstaniu Kościuszkowskicm do walki z monarchiczną za­
sadą i jej protektorami,  ale monarchizm zwyc ięży ł  i nakoniec oddał pokor­
nie 2 5 .  Listopada 1 7 9 5 .  i resztę nieszczęśliwej Polski na pastwę Carowej  
Katarzynie,  a sam się rzucił w objęcie tejto nałożnicy po zasłużoną dla sie-  

Monarcbizin zgubił więc Polskę. (G. N. )bie nagrodę

W Y W O Ł A N I E  S Ą D O W E.
Na  dobrach sz lacheckich G o r a z d o w i e  p o ­

wiatu W rz e s i ń sk i e g o ,  dawniej  do Rotmistrza  
A n t o n i e g o  C z a r n e c k i e g o  nal eżących,  za-  
c iągnione zostało  pod  Ruhr.  III, Nr.  2. księgi 
h y p o le c zn e j  co  nast ępuje:

w Należący  się rodzeństwu  nieletniemu A n- 
t ó n i e g ’0  C z a r n e c k i e g o  dziedzica,  miano­
wic i e  R o z  y , M a r y  a n n i e i A n i e l i  C z a  r- 
n e c k  i m , jako sukces sorom ojca sw e g o  W o  j- 
c  i e c h a  C z a r n e c k i e g o  w y dz ia ł ,  składa­
ją c y  się z czwartej  c zęśc i  istotnej wartości  
dóbr  tychże  w  go lowiźn i e  co  do  i lości  dotąd  
n ie w y p o ś r o d k o w a n e j , a który w e d le  z g ł o ­
szenia się z dnia 1. Listopada 1795.  na zasa­
dzie  przyznania  dziedzica A n t o n i e  g o C  z o r ­
n e c k i  e g  o z dnia 26.  Października 1796 i l l .
Kwietnia  1797.  w  skutek uchwały ,  z dnia 18.
Kwietnia 1797.  niniejszem zahypotekowany in  
został .
D o b r a  G  o r a z d o w o zos ta ły  pod  sekwestra-  

cyą  za jęt e ,  a później  przez subhastacyą sprze-
j  i _ t ^ ......... ,

II . . .  i i i -  • r będz i e  d n i a  6.  W r z e z n i a  1 8 1 8 .  przed po łu -
Przy  p o d m i e  massy d o c h o d o w  . k u p n a  przy-  dniem 0 g0(lzi | l ic , , s(dj łV lniejscu » y  :

padła „a p o z y c y ą  tę summa 99 31  Tal  Id sgr. 3  s i edzeń Sądu sprzedaną.  * ‘
fen.  z procentami od  9. L.s lopada 1 8 3 / . ,  z kto-  N iewiadomi  z pobyt / ,  wierzyc ie le  jako to-
re , (o summy została massa spec j a lna  procenta spadkobiercy zmarłego tu kupca W  i n c e n -
przy nos ząc a  w  D e p o z y c i e  tu t ej szym załozong,  t e ^ o  B o s e  i
pon ieważ  dokumentu  h y p o le c zn eg o  nie dos la-  2 )  o w d ow ia ła  L u c y n  B o n o  z domu B o e u u c l
w io n o .  , -  lub jej spadkobiercy ,

Og łaszając  w y w o  an.e tejże massy  specy-ałne, ,  zapozywają się niniejszem publicznie.
składające]  się z kapitału 9931  l al .  1 o  sgr. 3 fen.,  —  ------—— 2-----— i  —  j___
niemniej  do proce ntó w już uros ły cl. i jes zcze  O B W I E S Z C Z E N I E ,
uróść  mogących,  zap oz yw am y  wszystki ch  tych,  K a u c j a  urzędowa  b y ł e g o  woźnego  i exeku-
k t ó rz y  jako w łaśc i c ie l e ,  spadkob iercy ,  c e s s yo -  tora A u g u s t a  R i l t e r n  "  ilości 46  Tal.  6  sgr. 
nary  usze ,  posi edzi c i e l e  zastawni  lub z j aki ego-  3  fen. ma temuż być zwróconą.
1' rt I ■ rr I , k 1r ■ i, n, * — J  . . — - • — n n IV, ... I . M     .1 _ A A/ rt rm ■■nil, ... i. 1. I —_______ 11 Im n . 1 . _____    1) *11

do  rzeczonej  kaucyi  pretensyą jaką mają,  w z y  
w a m y  niniejszem,  aby lęź w terminie na dzień

rościć mniemają,  a b y  się z takowemi  najpóźniej  
w  terminie

d n i a  2.9. G r u d n i a  1 8 1 8 .  2 5 .  L i s t o p a d a  r. b. /.rana o godzinie  11. przed
przed południem o godzini e 10. przed dep u lo -  Dr.  A d a m s k i m  Radzcą Sądu Z iem sk o  - miej-
w any m Sądu naszego Keigel  Referendaryuszein ski ego tu o z n a cz o ny m ,  nie ty lko podal i ,  lecz
w  izbic naszej insfrukcyjnej  wy zna czo nym ,  pod zarazem prz yzwo ic i e  uzasadnili ,  inaczej bow iem
prekluzyą ,  zgłosil i .

Rotmistrz Czarnecki  i spadkobiercę  Antoniny  
Czarneckiej  zawiadomiają się niniejszem o ter­
minie r zeczonym publicznie.

Pozn ań ,  dnia 19. Marca 1848.
K r ó l .  S ą d  N a d z i e m i a ń s k i .

W y d z i a ł  processowy .

SP  RZE D A Z K  Ó  M E C Z W .

z pre tensjami  swemi  do wspomnione j  kaucyi  
oddaleni  zostaną i ii względz ie  t ych ,  do dals ze­
go majątku R i t  t e r  a wskazani  będą.

S z r e n i , dnia 3. Lipca 1818.
K r ó l .  S ą /I Z i e m s k o - m i e j s k i.

~  ~  JjOterJiT.
Ciągnienie Ilej klassy 98.  loteryi  rozpoczn ie  

się dnia 22.  m. b. W z y w a m  przeto  grających  
Stjd Ziemsko miejski w Poznaniu, ]g 0 wydziału, 11 In,»ic w  loterją,  aby aż  d o  d n i a  ( e g o  l o s y

dnia 8. Czerwca 1848.  s w oj e  od n ow ić  raczyl i .  L o s ó w  kupna do Ilej
Kamienica K o n s t a n t e g o  K a ł u b y  S ek re -  klassy dostać  jeszcze  można

tarza Regency jnego  tu w  P o z n a n i u  przy  sta- __________ N a d k o l l eklor  l o t er y i B i e I c f c  | d.
rym rynku pod  liczbą 60. leżąca,  o szacowana  Zdalne  do pr zyc ho wu  młode  stadniki  ra sy  
na 12919 Tal.  12 sgr. 2.j f,’,). wed le  (axy,  ino- O ldenburski e j ,  są na .sprzedaż  w  G o ś c i e j e -  
gąećj  b yć  przejrzanej wraz z w y k az em  h y p o -  w i c e  majętności  Xięcia H a t z f e l d t a  pod B o -
t e cznym i warunkami  przedazy w  Registraturze,  j anowem.

C e n y t n r t n n e
w mieście

P o z n a n i u .

Itnin l(i. Sierpnia 
INJ8 r.

od do
Tal 'Rł fen. Tal,ł(i. (en

P szen icy  sze fe l l 23
4

21 2 3
Zyt a dt.  . — 24 5 — 27 9
Jęczmienia dt.  . __ 2(1 •— 22 3
O w s a  . dt. — 15 7 __ 17 9
Talark i  dt  . , . . 25 —  (2fi 8
G roc hu  . d t ............................... 26 8 i 1 1
Ziemniaków d t .......................... __ KI 8 U 7
Siana c e t n a r ......................... 20 __ __ 24 ---
S ł o m y  k o p a ......................... 4 - --- 4 15 ---.
Masła g a r n i e c ......................... I 1 5 . — l  20 -- -


